
Zainseraty płaci się za miejsce rządka drobzego druku 
15 ten. ogłoszemia zamieszczone przed inseratami 
10 feu. Kto często ogłasza otrzyma rabat, — Listy ie 
„Wiarusa Polskiego naluty frankować i podać w. 
mich dokładny adres piszacega, Rękopis nie zwracamy, — 

7. Hamborn, H.-Sachstr. 41 Oberhausen, Friedrich-Karlstr. 25. : 

w. ba ee codziennie s wyjątkiem dni poświątecz- 
kaj rzedpłata kwartalna na poczcie I u listowych 
mi 

W imię Boże za Wiarę i Ojczyznę! 

Rodakoya i drukarnia w Rochum, ul. Klosterstr, nr. 8. — Telef. 538. 

1 markę i 80 fen., a z odnoszeniem do domu 
we ir 23 fen. — „Wiarus Polski“ zapisany jest 

: pocztowym pod znak. I poleisch nr, 123 

A 

m Filie Recklinghausen, Hernerstr.64- Dortmund, Brakelerstr. 2. Gelsenkirchen, Karlstr, 

rag Nodzice polscy! Uczcie dzieci Wa- 
MEDIA. caste I vlené po palakal 

jednak odtad na nas obowiazek, by 

dać z głodu g:naé braciom naszymi 

Królestwie. Znając położenie dziś do- 

kładnie jako członek komitetu niesie- 

5 Gdzie nie było jeszcze komitetów 
niosących pomoc, tam takowe założono, 
zakupiono na miejscu gdzie się dało 

Wielu przyjęła Warszawa i gościn- 

ny wschód, lecz cóż stanie się z tymi, 

którzy pozostali, błąkając się po lasach 

p 
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Na czerwiec 
Można w każdym czasie zapisywać 

-„Wiarusa Polskiego" 
renumerata na miesiąc czerwiec 

Wynosi tylko 

60 fenysow 

w, odnoszeniem do domu 14 fenygów 

ięcej, czyl: razem 74 fenygöw. 

i | roznosicieli płaci się 70 fenygów 

Nesiecznie już z odnoszeniem. 

in razie śmierci stałego (przez 3 mie- 

done abonenta wskutek nieszczesliwe- 
le "wypadku otrzymają spadkobiercy 

e 300 marek, jeżeli śmierć nastąpiła 
Mię p etzcha, a 150 marek, jeżeli nastą- 

uk a ziemią, A moge roo otrzy- 

® ly na żądanie od | wnictwa 

W Bochum. - z 

OE 2 RS ORRTE TTS NOLO RETEST TEAL 
nenn 

Wsprawie nędzy w Królestwie, 
-Pisza nam: 

R "Gdy pod koniec ubiegłego roku za- 

ty nadchodzić wieści o strasznych 
pustoszeniach, które wojna wyrządzi- 

pu” Królestwie Polskiem i Galicyi, nie 

rs w dzielnicy naszej serca, któreby 

e pragnęło-przyjść £ pomocą. nic 

śliwym, 
|, Wszakże tam płonęły i w gruzach 

&aly miasta i wioski braci naszych, a 

Mi tułali się bezdomni wśród zimna, 

głodem przymierając. 

tych milionów. 

‘poz lito. 

i polach?... 

Nie czekając na wezwanie, zaczęto 

dawać na ręce Rady Narodowej dla 

bezdumnych pieniądze, bo czego innego 

dać nie było można. A gdy powołany 

przez śp. księdza arcybiskupa komitet 

odezwał się do społeczeństwa, prosząc 

o pomoc dla ratowania ludności w Kró- 

lestwie, hojne datk: od bogatych i u- 

bogich napływać zaczęły. 

W tem nadeszła dobra wieść. A- 

meryka zajęła się Polską! Fundacya 

Rockfellera, która tyle dla nieszczęśli- 

wej Belgii zdziałała, nie dozwoli umrzeć 

z głodu Polakom w Królestwie. 

Otucha wstąpiła w nasze serca. Nie 

wątpiliśmy, że fundacya oparta na ka- 

pitale 200 milionów, ze znaną amery- 

kańską energią i dzielnością pokona 

wszelkie trudności i dostarczy chleba 

głodnym braciom. Powiedziano komi- 

tetowi: Amerykanie zrobią wszystko, 

wy zbietajcie tylko pieniądze, byście je 

mogli dać jako skromny datek do tam- 

jec komitet zbierał 

składki i czekał © 

Mijały tymczasem tygodnie, obieca- 

ne zboże nie nadchodziło. — Krocie le- 

żały w bankach, a tam za Prosną ludzie 

przymierali głodem. — Sumienie nie 

wolito. dłużej. czekać, postanowiono 

działać tymczasem na własną rękę. 

Członkowie komitetu pojechali do 

Królestwa, by na miejscu zbadać, gdzie 

największa potrzeba, ' by przygotować 

organizacyę do akoyi ratunkowej. 

ZE 

zboże, rozdano pieniądze, gdzie była 
konieczna tego potrzeba. | 

Odtąd komitet poznański pozostaje 

w ścisłem związku z komitetami utwo- 

rzonymi we wszystkich powiatach i wię 

kszych miastach Królestwa: Polskiego 

zajętych przez wojska niemieckie, Ko- 

mitety te wypracowały etaty, wykazują 

ce, ile potrzebują, by wyżywić ludność 

do przyszłych żniw w danym powiecie, 

{ub mieście,i na podstawie tych obra- 

chunków zasila je komitet poznański 

pieniędzmi, stara się ułatwić dostarcza- 

nie komitetom innych artykułów po- 

trzebnych do życia, utworzono spółkę 

„Import“, która z neutralnych państw 

re artykuły do komitetów  prze- 

syła. 
Tyle mógł dotąd zdziałać dla nie- 

szczęśliwego Królestwa komitet poznań 

ski, dzięki składkom przeszło półmili- 

ońowym i udzielonym zapomośom od 

komitetu Sienkiewicza i Rady Narodo- 

| wej. Lecz niestety napróżno wyczeki- 

wano pomocy 'fundacyi Rockfellera — 

zdaje się, że nawet dzielności amerykań 

skiej nie powiodło się usunąć przeciw 

ności spowodówanych wojną wszech- 

światową. Bój! 

Na pomoc tę dziś liczyć już nie mo- 

żemy, o tem niech wie społeczeństwo 

wielkopolskie. : A 

Wprawdzie inni gotuia pomoc Kró- 

lestwu; komitet księcia Hatzfelda zebrał 

na ten cel około -2 miliony, część fun- 

duszöw komitetu Sienkiewicza niewąt- 

pliwie na ten sam cel przeznaczoną bę- 

dzie. W pierwszym rzędzie spoczywa 
R 

T £ 

nia pomocy Królestwu, mam sobie za 

obowiązek społeczeństwu tę prawdę ja 

sno przedstawić. 

wynędzniałych dzieci i zrozpaczonych 

matek poruszać serca i sumienia ro- — 

daków i zaklinać do niesienia pomocy. 

Aż nadto dobrze dziś każdy zna te st 

szne obrazy krajów nawiedzonych woj- — 
é 

serca noszą w piersi głaz, a skorupą e- 

goizmu tak oddzielen: od bliźnich, że 

braci ich nie wzruszy. Do takich od- 

zywać się nie warto! N 

społeczeństwie 

wiem — ja takich nie znam. 

wień komitetów w Królestwie, że 

dusze dotąd zebrane nie starczą, by gł 

dną w Królestwie ludność nakar 

Jeżeli składki dotychczasowe nie 

czą, trzeba dać więcej. PGM 

Nie myślę tu, wskazując na tysiące 

a. : ; 

Sa podobno ludzie, którzy zamiast 

i najstraszniejszego cierpien! 

Czy tacy są w 
wielkopolskiem, n 

Wiemy, i to na podstawie przedsta- 
Un 

Znam społeczeństwo nasze i wi 

że ono, które tak chętnie składał 

głodnych i bezdomnych tak, że. s 

które do różnych komitetów wpływ 

dawno przekroczyły sumę miliona 

rek, które dziesiątki tysięcy odzie 

bielizny zebrało, by przyodziać potrze- 

bujących braci, że to społeczeństwo 

więcej, da tyle, ile będzie potrzeba, 

wyżywić głodnych. Po: 

Wszakże nie pozwolimy na to, 

historya kiedyś mogła powiedzieć: „Ma- 

nn 

32 
Walery Łoziński. 

Zaklęty dwór 
Powieść. 

(Ciąg dalszy). 

_ Katylina skinął z lekka głową, ale 

ża pierwszem już spojrzeniem strasznie 

mu się nie podobała fizyognomia nie- 

znajomego. ' 
 — Bardzo mi przyjemnie poznać pa- 

na Tachlewicza — rzekł swym zwyk- 

ka lekceważącym, impertynenckim to- 
em. 
— Żachlewicza! — poprawił prędko 

Mmandataryusz. 

| = Zachlewicz! przepraszam przesiy- 
szałem się — mruknął i rzucając się na 

drelichową sofke, niedbale machnał rę- 

ką, jakby chciał powiedzieć: Wszy- 
siko jedno. 

Żachlewicza ogromnie ubódł ton mo- 

wy niepoprawnego afronta, a umyślnie 

jak się zdawało przekręcenie nazwiska 
'oburzyło go do żywego. 

' Przyszedł zupełnie do siebie i chwy- 

łając za czapkę, zaczął żegnać się mniej 
aniżenie, 

— Zasiedzialem się — mruczał z ci- 

cha — a czekają mię w domu. Upa- 
dam do nóg. > 

| Tuściskawszy się czule z panem Gą- 
golewskim, wybiegł prędkó z kancela- 

f 

Katylina odprowadził go szyderczym 
wzrokiem i uśmiechem aż do drzwi, a 

„potem wstał i zaczął przechadzać sę 

po pokoju, 
W. czteromiesięcznym przeciagu cza- 

pozór nie uległa zmianie, wszakże by- 

strzejszy wzrok spostrzegawczy mógłby. 

w fizyognomii jego jakichś wcale no- 

wych dopatrzyć odcieni. Poza dawnem 

wyzywającem szyderczem spojrzeniem, 

dawnym niedostępnym uśmiechem lek- 

pewny cień jakiegoś go, przebijał się 
jakiegoś stalszego za- skrytego zajęcia, 

myślenia. 

Kiedy ujrzał się sam z mandataryu- 

szem, ozwał się prędko: 

— Przejeżdżając wstąpiłem do pana 

na chwilkę. 
Mandataryusz ukłonił się w 

miu, 
— Żadnej wieści o Ołańczuku? 
— Najmniejszej. 

borskim poszedł aż do Lwowa. 

wą 

dataryusz. 

coś we Lwowie? 

zna mina, 

. Ten łotr zacięty do istnego sza 

komisye. 

niem. eae 

— W zaklętym dworze ucichło ju 

zupełnie? — zapytał. 

rożnych oknach dworu. 

Katylina porwał sie gwałtownie. 

ceważenia dla wszystkich i wszystkie-, 

milcze- 

Zdaje się jednak, 

że nie wskórawszy nic w kryminale sam 

Katylina niezadowolony kiwnął gło- 

— Pan. dobrodziej sam kazałeś go 

wypuścić z aresztu — odezwał się man- 

EJ 

— Myślisz pan jednak, że wskóra 

Mandataryusz podciagnat brwi z wa 

leństwa, może nam ściągnąć na kark 

Katylina machnął ręką z lekceważe- 

— Owszem, dziś mówił mi policyant, 

że wczoraj znowu po raz pierwszy od 

kilku miesięcy zajaśniało światło w na- 

<= Czy pewnie tylko?! — wylerzy- 

— Policyant wracając z egzekucyą 

z Zawalny, widział je na własne oczy: 

~~ Katylina chwycił za swój lekki sio- 

miany kapelusz i skinął głową na poże- 

gnanie, 
— Gdyby cokolwiek przyszło o O- 

łańczuku, proszę mi donieść niezwio- 

cznie! — rzekł prędko skręcając do 

drzwi. 
~ = Nie omieszkam. 

— Do widzenia zatem, panie Gago- 

lewski. 
Chwilke potem Katylina popędził juz 

konno ku gościńcowi, a mandataryusz 

patrząc za nim z ganku, pokręcił głową 

ze znaczeniem i palcem potar! po czole. 

— Gdybym sam jak osioł nie wlazt 

by! w zasadzke... — mruknął ze zmart- 

wieniem. 
Po chwili wyprężył się dumnie i 

groźnie nasrożył czoło. 
— Ale jak 

kurte, tożto z sobą pogadamy, mój ty 

panie portrecie łotrowski! — dodał jak 

by na własne pocieszenie, 

Część druga. 

Domysły. 

- Katylina w niezwyczajnem zamyśle- 

niu powrócił do domu i zaraz udał się 

do pokoju Juliusza, Wiadomość o no- 

wem pojawieniu się stracha w zaklętym 

dworze szczególniejsze sprawiła na nim 

wrażenie. Całą drogę bił się z najroz- 

maitszem: myślami, a kiedy wreszcie 

stanat w Oparkach i oddawszy konia 

Ż 

ciela, mruknął półgłosem. 

Po wszystkiem, co zaszło, to nowe za- 

pryncypałowi skroimy | 

służącemu, spieszył do pokoju przyja- 

— Teraz już zgłupiałem do reszty! 

Juliusz siedział nad jakąś ks 

w swoim pokoju, a snać się nie spodzik 

wał tak rychłego powrotu przyjacie 

bo wykrzyknął w zdziwieniu: ‘i 

— Jakto, ty juz tutaj? a 

— Nie jezdzitem do Zawalni, 

— Cóż ci przeszkodziło? 

Katylina rzucił się jakby u 

na poblizki fotel. «Sed 

—- Wobraz. sobie — rzekł żywo — 

zaledwie wyjechałem za bramę, spoty 

kam polowego z Hruszówki, a ten 

mi się na wszystko, że w zaklętym 

rze znowu po nocy jaśnieje światł 

— Nie podobna! — krzyknął 

liusz, zrywając się napół z krzesł 

— Nie wierzyłem także z pocz2 

ale przybywszy do mandataryusza w. 

sprawie Ołańczuka, dowiaduję się 

i jego policyant widział tej nocy Sw: 

tło w narożnych oknach dworu. 

Juliusz wydał wykrzyk zdziwi 

i przestrachu, Katylina wzruszył ram 

mami jak człowiek, który gniewa 

czegoś sam na siebie. ; 

Aby zrozumieć, dla czego w 

mość, która do niedawna nikogo nie 

wiła w okolicy, obecnie tak wielkie 

obudwóch przyjaciołach sprawiła: 

żenie, musimy teraz dopiero op 

dzieć, co się stało z Katyliną, kied 

so zostawili w ręku starego kluczni 

a spotkali następnie w życie 

zowskiego ogrodu. ; 
Katylina mimo swego weale 

miodocianego wieku, niejedno w 

przebył niebezpieczeństwo. 1 j 

zuchwałej ważył się przygody, 

ówa pamiętna noc w czerwoni 

koju zakletego dworu fajsrozszem 

wszystkich musiała mu pozostać 

nieniem, i A l 

GZOI 

mieszkanie zaklętego dworu niepoięlą 

a2. kas! wydaje mi sie zagadka. ! Ciąg dalszy nastąpi — 

u



y i Noteci, ni dzeni klę 
nie dali tyle, by rodaków od 

nędzy uratować”, | 
Bolechowo, w czerwcu 1915, 

3 Tadeusz Szułdrzyński, 

Z armią angielską, 
Zmamy szwajcarski publicysta wojsko- 
dtr. M. Müller opisuje w „Neue Zür- 

rer Zeitung“ wrażenia swoje z pobytu 
Śnócd wojsk angtealskich. 
Kto jedzie — powiada — z Amiens do 
ene, spostrzega z okna pociągu sze- r ozów z namiotami, ciągnących si 

wzdłuż ujść rzek lub też Bo raw 
ę w wydmach piasczystych. Wokół ogni 

obozowych widać Skulone elastyezae an- 
„tommies* z czapką nasadzoną 

bakier, rękawy koszul, zdy na pery- 
obozm „chodzi szyldwach z karabi- 

N przez ramię. Cokolwiek na uboczn ż- 
© się wolne miejsce, gdzie grupa 
ych w piłkę nożną i crikieta hasa w 

cu zachodzącem, gdy obok stojący z 
a w zębach praypatruja sie w milcza- 
Na horyzoncie momzą sylwetka wie- 

' strażniczej rysuje. sie, a skarłowacia- 
, Soswy wydm piasczystych zzucają eie- 
ne groteskowe. Zdaje sie, że Jesteśmy 
gdzieś na odległem wybrzeżu, w dziewi- 
*zym kraju afrykańskim, na któcy codome- 
o wstąpił korpus ekspedycyjny. 

Stare francuskie miasto portowe Bou- 
dopasowało się do nowego ciocze- 

na ulice i place wyciska zNnami: swo- 
je sojmsznik angielski, liczne napisy są 
ingielskie, w kawiarniach i vestauracy- 

dominuja khaki, gimpy  ..tommies* 
a przed oknami  sklepowemi i flirtu- 
z piękmymi Francuskami. Jest tu we- 
ość amgielska ibumor angielski rach 

prowmcyalnego miasta nad canalem nad 
Weekend. Nawet pieniądz miedziany, któ 
otrzymuje się z powrotem, miasto przy 
razem z imwazya. Jak wiadomo, Bou- 

na początku wojny wybrano jako 
ejsce do wysadzania na ląd armii. Gdy 
końcu sierpnia Niemcy dotarli do. *rras 

wi na Amiens, musiano eaty imatcryat 
y na linii Boulogne-Paryż z zapasa- 
mi angielskiej przewieść na prołud- 

saint - Nazaire nad ujściem Loiry. re 
NS „trworzył w tym okresie rzam wy- 

a napızad bazis dla oosilkéw, aż 
30ui0gne mozla znowu przejąć role daw- 

zi. Ta łatwa zmiana miejze stanowi 
zyść, atoli zmiane te przeprowadzić 

że łatwo tylko wielka poteza morska; 
ki temu trzy korpusy armii generała 

ha po trudnym odwrocie z pod Mons 
st. Quentin mogły być w krótkim czasie 
olme do walki. Od miesiecy wciaż przy- 
odzą przez Ronlogne posiłki i od mie- 
cy okręty wiozą ztąd rannych do Anglii 
sino zmieniono na 
„łamach ..Timesa/ czytają członkowie 

dzimy bardzo czesto: Captain X. having 
dangerousty wounded expired in 

litary hospital at Boulogne" (kapitan 
manny umarł w szpitału woisko- 
w Boulogne.) > 

oc gwiaździsta. Tam w przystani sıo- 
półłkolu na kotwicy: okırein straż- 

, wysłużone zezerniale Darówce. uz- 
one w kilka armat. Smukła łódź torpe 
a wyjeżdża jako ‘patrol na morze, 
w latamiach pogaszono i przystań 

. lasem pograża mrok. nagle zjawia się 
ło: pułk hielenderów przyjechał z 
ii formuje sie do pochodu. W Głu- 
kolumnach wyciagnietych prosto sto- 

a długie chłopaki w jaskrowem oświet- 
eniu lamp acetylenowych. które ich kosty 

malowniczy czynia jeszcze famtasty- 
szym, aniżeli jest w rzeczywistości. 
barwną spódnicą, kitłem noszą juz 

atną khaki, osłonę i tylko z czapki 
icyjnej w zwieszajacych sie wsterach 
jawiaja sie marwy szkoelkie, 

łaszcze ziwiają jak Rosyjańie paprzez 
,a gołe kolana przypominają Tyrol- 

ów w. ich strojach: niedzielnych. Ped- 
erowie z kijem w reku i z tornistram 
plecach kroczą wzdłuż frontu, gdy 
rozląga się w nocy: one, iwo. three, 

r. five, sixe,... W półkolu stoją miesz- 
‚kancy i praypatruja sie im uważnie, a 

y dia ładnych boyów mają spoirzenie 
ne, którzy to przyszli z gór dal- 
pozostawili tam narzeczoną. aby 

zeć na połach bitwy we Francyi. , Vi- 
Angłeterre!' „Good Luck, „Vive 

mee!“ woła się wciąż, az Światła 
ją i na bruku umilkmie krok elasty- 

idących w pole kolumn. . „i 

miejsce wylądowania przełożyć do’ 

szpitaj powszechny . 

Omer. jest. _ twiemdz: arawelin- 
gem i Marlborough, żyjący w ludowej pio- 
sence framcuskiej general, któcy ją obiegał 
ani we Śnie nie marzył, że tutaj iego po- 
tomkowie pójdą razem z Francuzami. Czy 
ste miasteczko roi się od mumdarów tru- 
natnych, jakby byli w swych klubach, tak 
tu zachowują sie w restauracyach ofice- 
rowie wszystkich broni i stopni, których 
mozróżnianie dla obcoco jest niemożliwe. 

To atoli nie przeszkadza nie, ponie- 
waż od pułkownika od porusznika są 
wszyscy dzentelmenami i zachowują się 
w sposób tak przystojnie ekmomny iż z każ 
dym mówi się chętnie. Tylko czasem w- 
śród nich zjawia sie elegamcka sylwetka 
towarzysza francuskiego, zwykle oficara 
interpreta albo oficera de liaison, który 
jest człowiekiem tutejszej misyi francu- 
dkiej. 

Zresztą są Anglicy panami niepsdzicl- 
nymi miasta i: to zaznamczają - napissmi 
angielskimi, . umieszczonemi na rogach 
ulic. 

Rzucamy. okiem w okna wystawowe 
i zmajdujemy tu: oxfords-cakes, marmela- 
dy i liczne produkta szwajcarskie. jak 
miedzy imnemi wszystkie fimmy czekola- 
dowe. których możnaby nadaremnia szu- 
kać w prowincyonalnom mieście francus- 
kiem. żę ; 

"vj 

(Dokończenie . nastąpi). 

2 | siron ojczystych 
Z Prus Zachodnich. Warmii i Mazewsza. 

Kraienka. Stróż nocny Tuenek, który 
wioząc drzewo spadł z woza i znóczno cd 
niósł  okaleczenia. umert temaz skutriem 
odniesienia ran. Zgom jego opłauie ona i- 
oraz..11. drobnych dziatek. 

Borowvmłyn. Tych dni odbyło sie tu 
nołożamia kamienia wągielnezo md nowy 
kośrińł kafolieki przy udziale kilku tysie- 
cy ludzi. Gmina tutejsza liczę 1270 dusz 
katowiekich: --Bwlowa- -ma - kner- 
towąć 60 tysiecy marek. "Z dobrowolnych 
datków. zebrała: mina. - 14 000.. marek; 
cześć kosztów polaryje regeneva. 

Sztum. .W nowiecie Sziuwmskim by- 
ły w tvch dniach osmie. któro narobily 
mac szkody. W Gintrowie, zgorzary wszy” 
afkie. zabudeawania gospodarskie: w Nra- 
snej face (Szenwiza) spalił sta dom Xo- 
marmiczy w którym mieszkały 3 biedne 
familie. Spalił im sie cały dobytst. 

Qlsztvn. Niesumiennr urzednik. W ne- 
wmej. kasie  możyezkiomei | kierowamej 
Irzez nauczyciela Fligea wyttazał sie nie 
dobór. wynoszący. 51 000 marek. Niedo- 
hör dątuie już „od tat kim. a nie został 
dotwchczas zawważony. . Kisrownik. przy- 
znał sie do winy. Niemczciwość popelnił 
kutkiem rozmaitych spekulacyi. Straty 
kasy, „pokryte są wartością  zruntów 
Fliegen: 

Z Księstwa Poznańskiego. 

Poznań. Przełożenie wszelkich waka- 
cyi. Naczelny prezes W. Ks. Poznańskie- 
go. na propozyeie prowincyonalnego ko- 

legium szkolnego. zarządził przełożenie 
w tym roku wszeilkich wakacyi szkcinych, 
i to w tym celu. aby. uczniowie mosli być 
pomocnymi przy pracach żniwnych. Wa- 
kacye rozpoczną się zatem, nie 3 lipca? 
jak było przewidzianem, lecz dopiero w 
czwamtek 15 lipca, czyli równocześnie z 
wakacyami sadowemi, i potrwają do po- 
niedziałkm 16 sierpnia włacznie. 

Łęka mroczeńska. Sielanka. Dzieci, 
które pasty krowy i gęsi, roznieciły ozień 
na pastwisku. : Jeden z pastuszków wołał 
na 5-letnia cówke gospodarza  I.enorta, 
aby mm pomogła na innem miejscu rozpa-. 

lić ogniska. Dzieweczka uczynna po-- 
chwyciła główmie, chcąc we fartuezku 

zamieść ogień towarzyszowi. Silny wiażr 
nozdmichał ghowmie tak, że zapaliły sie 
rzeczy dziewenatka, które mocno sie po- 
panzyło. Dzieci: chcąc rówienniczka rato- 
wać, kulaty ja do dołu, gdzie byla woda, 
przez co ogień ugaszono. Po kilkutyzod-' 
niowych męczarniach dziawczetko w” rie- 
dziele umarło. 

Ze Śląska, czyli Staropolski. 

W Kadłubcu pod Górą św. Anny po- 
żar wielki spalił posiadłości gospodarza. 
Straże pożarne (pięć ich zjechało na miej- 
sce) nie mogli wiele pomódz, bo nie było 
wody: staw ominny wysachł. W czasie 

_ Polske. 

winny się nigdy bez dozoru i towarzy- 
stwa, stanszej osoby pokazywać. Tutaj 
zmowu przejechame zostało na ulicy przez 
pociąg *kolejki uficzmej tmzyletnie dziecko 
kowala Mikołaja Kalisza. Dziecko, ktére 
bez dozom biegało „po ulicy, zostało cięż- 
ko pokaleezone. Ojciec dziecka jest na 

Bederowic pod Katowicami. Ozteroiót- 
nie dziecko hutnika Pawloka ¥padio do 
naczymia z wodą gorącą i tak sie popa- 
rzyło, że kilka godzin później umarło. 

Z innych dzielnic. 
Warszawa. Powrót Polaków emieran- 

tów. Z Warszawie otrzymano doniesienie 
z. Ameryki, że wielu emigrantów Poiaków 
zamierza powrócić do Polski po ukończe- 
miu wojny. Przypuszczają, że z czterech 
milionów emigrantów wróci do jednego 
miliona. z zaoszczędzonym majątkiem wy- 
noszących około miliarda mbli. Emigranci 
zamierzają zakupić ziemię. Na vosiedze- 

„niu warszawskiego centralnego komitetu 
obywatelskiego, który odbył sie przy 
udziałe przedstawicieli społecznych in- 
stytucyt postanowiono zorganizować spe- 
cyalmy komitet dla niesienia pomocy emi- 

. gramtom przy zaktujpnie ; ziemi, zakładeniu 
hamdlowych i przemysłowych  praedsie- 
biomstw i dla celowego rozmieszczenia no 
wej emmy ludowej. >» A f 

Kraków „COzas“ donosi. 78 mrzednicy 
kolejowi, sądowi itd. z, Przemyśla przyby- 
hi imż do Krakowa, br dłamtąd udać sie 
niebawem do Przemyśla. 

RER: RESTE rn 

Polityka. 
Kró! Danii a Betnii 1 Polsce. 

Król i królowa Danii ódwiedziłi stowa 
rzyszemie. studenckie. któte zorsanizowa” 
ło sie jako korpus óchntniczy.. Prezas sto- 
marzyszemia w przemówieniu powitalnem 
oświadczył, że kornus jest zawsze w no- 
sotowiu do odparcia wszełkiero wrogiero 
namuszenia spmaw Danii. Król w adpowie- 
dei dziekował młodzieży za miłość oiczy- 
zmy, jalka ja ożywia 1 wzywał do ie} red= 
trzymywania w całym narodzie. Król o- 
świadczył „że ma nadzieje utrzymać. nen-. 
tralność mimo ciężkich wómmków, W, za- 
Kkończenim swojej mówy król wyraził co- 
race współczncie : dwom: kmajom. nawie- 
dzonym miner.  zmisżczemie + wskutek stra- 
szmejj wojny. Ostatni ten ustep sprawił sil- 
ne wmażemie jako - wskazanie na Belgie i 

Nowa nota amerykańska, 
Do Biura Reutera donoszą z Wa- 

szyngtonu, iż prezydent Wilson prawie 
cały czwartek pracował nad ułożeniem 
noty do Niemiec. W nocie chce wyka- 
zać, że „Lusitania” znajdowała się w 
podróży pokojowej, że była nieuzbro- 
joną i że wszystkie inne przez Niemcy 
przytoczone argumenta nie trafiają ją- 
dra rzeczy. 

Stany Zjednoczone chcą. przez wy- 
słanie tej noty mieć pewność, czy Nie- 
mcy będą w przyszłości ratowały pasa- 
żerów i załogę okrętów nieuzbrojonych, 
jakiejkolwiek byłyby narodowości, za- 
nim okręt zatopiony zostanie, jeżeli śle- 
dztwo wykaże kontrabandę. W depar- 
tamencie zagranicznym ponownie oświa 
dczono, że „Lusitania” nie była uzbro- 
jona w przeciwieństwie do licznych za- 
przysiężonych zeznań, które otrzymał 
ambasador niemiecki i w którym twier- 
dzono, że okręt był uzbrojony. W de- 
partamencie oswiadezono, że żaden z 
podpisanych z zeznaniami zaprzysiężo- 
nymi nie mógł wyrobić sobie zdania w 
kwestyi uzbrojenia jak urzędnicy ame- 
rykańscy, którzy rzecz badali, 

Żaden z nich nie widział armat usta- 
wionych w ukryciu. również nie widzia- 
no materyałów wybuchowych, ponie- 
waż to byłoby wiadome rządowi Sta- 
nów, tak iż byłby zabronić mógł wyjaz- 
dowi, bo okrętom pasażerskim matery- 
ałów wybuchowych wozić nie wolno. 
Stany Zjednoczone chcą, powiada Reu- 
ter, wyjaśnić najpierw pojęcia o ludzko- 
ści, Niemcy fakty, 

Do tego biura donoszą dalej, że ré- 
wnocześnie z wysłaniem noty amery-. 

\ 

Krol. Huta. Dzieci małe na ulicy nie po 

d. | ambasadora niemieck: 
hrabiego Bernstorffa, do Berlina, 

aby jego rozmowę z prezydentem Wilso 
nem, którą miał w środę ostatnią i pra” 
wdziwą opinię publiczną w Ameryce W. 
sprawie łodzi podwodnych zakomuniko” 
wać cesarzowi, 
podanie hr. Bernstorffa wystarał się :® 
wolny przejazd dla posła. 4 

4 

Wznowienie rokowań serbsko-bulgar- 
skich. 

Główny organ rusofilów bułgarskich a 
„Mir” utrzymuje, iz toczą się obecnie. 
bardzo ożywione rokowania polityczać | 
pomiędzy rządami bułgarskim i serb" u 

Celem tych ponownych konfe — skim. 
rencyi jest osiągnięcie zgody co do 0% 
statecznego uregulowania stosunków 
narodowych, ekonomicznych i politycze: 
nych pomiędzy obu państwami, . Pod 
jakimi warunkam: ma być ugoda zawar” 
tą a mianowicie do jakich ustępstw jest 
gotową każda z zainteresowanych 

stron, o tem na razie nic pewnego nie 
wiadomo. To jednak nie ulega najmniej 
szej wątpliwości, iż zarówno | 
ksiecia Trubeckiego do Piotrogrodu jak 
i podróż prezesa gabinetu serbskiego 
Pasicza do Kragujewca, pozostają w ści: 
słym związku z obecnem wznowieniem 
rokowań bułgarsko-serbskich. > 

Postawa Rumunü. . SM 

„Berliner Tageblatt dowiaduje się 4 
wiarogodnego źródła, że pertraktacye‘ 
rządu rumuńskiego z gabinetami tröjp®’ 
rozumienia mimo zaprzeczeń gazet wie) 
deńskich trwają w dalszym ciągu. z. 
powodu zbyt wygórowanych żądań Ru- 
munii spotkały one się z chwilowemi* 
przeszkodami, w zasadzie jednak pro= 
wadzona jest pomiędzy państwami zje” 
dnoczonemi a Rumunią ożywiona wy*; 
miana zdań, która musi doprowadzić 
do niedalekiego już zadecydowani (7104 
stanowisku Rumunii. „Berliner Tage-| 
blatt“ spodziewa sie, że ostatn: wielki 
sukces armii niemiecko-austryackiej wi 
dalszych swych następstwach wpłynie; 
na decyzyę rządu rumuńskiego i wzmo- 
cni partyę, wypowiadającą się za neue. 
tralnoscia. 3 <a 

\ 

Nowa armia kanadyjska \- 

..„Times“ donoszą, że w Kanadzie-two 
rzysaję nowa apmia, rezerwowa w licz-' 
bie 300 000 żołnierzy. . Armia -ta ma-w 
najbliższym czasie wyruszyć na front i 
wypełnić luki, jakie powstały w eiagu © 

armii ostatnich miesięcy w. szeregach 
angielskiej. j 

Włochy zajmują całą Albanię. _ 
Do gazety madziarskiej „Budapest 

Hirlap' donosi jej korespondent ateń- 

ski, że Włochy czynią ostatniemi dniami 
gorączkowe przygotowania do zajęcia: 
całej Albanii. Nie tylko Walona,, ale 
też Dracz oraz wyspa Soseno zostały, 
już obsadzone przęż” wojska włoskie. 

Takie postępowanie Włoch wywołuje; 

wśród albańczyków pewne zaniepoko- 
jenie. Wskutek tego zawważyć „daje 
się pomiędzy niektórymi szczepami al- 
bańskimi znaczny ruch wojenny. Ofi-, 
cerzy ekspedycyjni korpusów włoskich 

usiłują jednak uspokoić ludność albań-, 

ską w ten sposób, że zwracają jej uwa” 

ge na niemałe korzyści ekonomiczne ! 

kulturalne, jakie może całemu krajowi 

przynieść zajęcie go przez Włochy. 
Wśród polityków panuje przekonanie, 
że Włosi po zajęciu Albanii wkroczą 
na terytoryum serbskie, zkąd wyruszą 
przeciwko Austry:. ae ele 

Brak mięsa w Austryi, -- gia 
Gazeta czeska „Morawska Orlica 

utrzymuje, iż na całem terytoryum Sla-. 

ska austryackiego zostały zaprowadzo- 
ne przez władze krajowe kartki na mię” 
so. Bez kartki nie otrzyma odtąd nikt 
mięsa, którego w niektórych okolicach 
Austryi na razie zabrakło. To samo 
rozporządzenie ma zostać w najbliż- 
szych dniach zastosowane także do Mo- 
raw i do krajów alpejskich. AA 

Gabinet koalicyjny na Węgrzech. 5 

Pismo madziarskie  „Pester Loyd’ 
utrzymuje, iz w politycznych - kołach 
węgierskich krążą uporczywie pogłoski 
o zamierzonem utworzeniu gabinetu 
koalicyjnego, w którego skład weszliby 
też przedstawiciele opozycyi madziaf* 
skiej oraz przedstawiciele Chorwatów. | 

en 

Prezydent Wilson na _ 
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3 czerwca. 

t Na zachodzie, 
"Na 

‚to ponowil; 
odparlismy zupełnie 

zarodku. 

Jaciel dziś z rana bezskutecznie. 
a się jeszcze nie skończyła, 

Inny atak francusk; 

parliśmy po większej części 

_ do naszych przednich. 
| trwa jeszcze walka. 

" wschodzie od Verennes. 

| nasze stanowisko, 
5 mi powrócono do swych rowów. 

wi Na wschodzie. 

artylerya przejście przez 

„łudniowo wschodnim. Na 
"wschodzie Kurtowian i 

fenzywa dobre postepy, 

mna az do linij Tolansie-Sapieryszki oczyszczono rzekę z nieprzyjaciela, 
pe Na południowym wschodzie. 

ag WY, walkach 6 Przemyśl 
33 805 jeńców, 

a] i bo  & różnych siren, 
Dortmund, Tutejszy sąd karny ska- zał dwóch byłych pomocników poczto- _ Wych na 9 miesięcy więzień a za kra-  dzież paczek polowych, Dla uspraw:e- dliwienia reamienili, że czyniii to z bie- ‚@y, ponieważ poczta nie chciała im u- teiić radwyżki 5 marek. 

- Welper. Aresztowano tu pewnego robotnika, który wzywał jeńców rosyj- skich do złożenia pracy, 
_ Paderborn. Tragiczny los spotkał służącą jednego z tutejszych kupców. -Tzy praniu zbliżyła się za bardzo do ognia, suknie zapaliły się i w mgnie- Riu oka stała w płomieniach. Pomoc Przyszła za późno. 

Strasznie boparzona odwieziono do Szpitala św. Wincentego, gdzie wyzio- 
nela ducha, 
., Essen. W. kopalni „Christian Le- - Vin" dostał się górnik Zielonka pod spa- dające węgle. Gdy go wydobyto, już nie żył — kopalni „Joachim“ wyda- rzył sie nieszczęśliwy wypadek  górni- owi Litteck, L. zmarł wskutek swych 

‚Jülich. Na tutejszym dworcu wy- 
uchł pożar, który zniszczył poczekal- nie 3 j 4 klasy. 

_- Trewier. Pewna 60-letnia kobieta 
wpadła do sklepu, przy czem odniosła wstrząśnienie mózgu, tak, że w krót- 
im czasie umarła, 

z 

— 

Ommersberg potknęła się 16-letnia có 
rka pewnego gospodarza o grabie i u- 

- Padła tak nieszczęślśiwie, że ostrze le- 
żącej kosy wbiło jei się w serce, Wkró- 
ce potem wyzionęło nieszczęśliwe dzie Wcze ducha. 

Dahlhausen, Pewien chłopiec dwu- 
nastoletni wyłudził u rzeźnika na na- 
zwisko matki 20 marek. aby odbyć po- róż w celu rozrywki. W Bochum przy 
lapano łobuza przy kupowaniu biletu. 
„Erkelenz. Z przeiezdzajacego tu pó- 

ciągu wyskoczył w chwili. gdy nie zwra 
Sano na niego uwagi, chory żołnierz, 

ciężką raną w głowie padł na nasyp 
olejowy i leżał tam bez przytomności 

pewien czas, aż go odwieźć było można 
do lazaretu, gdzie umarł wskutek oke- 
leczeń, 

oj 
TBW. Wielka kwatera główna, 7 

wschodniej części wzgórza Loret- 
Francuzi swe ataki, które 

naszym ogniem. Dalsze próby atakowania zduszono w 

Na południowy wschöd Hebuterne (na wschód Doullons) atakował nieprzy 
Wal- 

: na północnym zachodzie od Soulin-sons-Tourent na północnym wschodzie od Soissons) od- pa 
natych- miast. Tylko w jednem miejscu dotarł 

rowów, o które 

Atakowano wczoraj nasze stanowi- sko przy Vanquois na południowym 
Mimo zasto- sowania bomb pożarowych, które obla iX rowy nasze łatwo zapalnym płynem nie udało sie. Francuzom wtargnaé w 

Z ciężkiemi strata- 

f Na północ od Kuszan zdobyła nasza 
Windawę i posunęła się napowrót w kierunku po- 

południowym 
w okolicy na "wschód od Sawdynik zrobiła nasza o- 

Zdobyliśmy 
Przy tem 3 340 jeńców i dziesie4 kara-. „binów maszynowych. Na południu Nie 

wzięliśmy 

myślny. 

4 nionym koniu oficer na czele oddziału 

„Dieringhausen. W pobliskiej wiosce 

1 r GS SZĄ 

a 
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Na wschodzie Przemyśla walczyli 
sprzymierzeni w dalszym ciągu z do 
brym skutkiem i odrzucili nieprzyjacie 
la na północnym, zachodzie Mościsk w 
kierunku Wiszni, 

Części armii generała von Linsinge- 
na przekroczyły Dniestr niedaleko Ż6ó- 
rawna i zdobyły szturmem wzsórza na 
północno-wschodnim brzegu. Dalej na 
południe dotarło ściganie do linii No- 
wica-Kałuż- Tomaszowce. Zdobycz wzro 
sla na 13-000 jeńców. 

- Najwyższe dowództwo wojsk. 

ZATOPIENIE PAROWCA ANGIEL- 
of SKIEGO. 
TBW. Londyn, 7 maja, (Donie- 

sienie Reutera), Parowiec angielski 
„Star of West" został przez niemiecką 
łódź „podwodną storpedowany. Załoga 
wylądowała w Aberdeen. 

SPRAWOZDANIE AUSTRYACKIE. 
TBW, Wrede fi, 7 ezerwca, T- 

rzędowo dónoszą pod dniem 7 czerwca: 
Atak wojsk sprzymierzonych na północ 
od Mościsk zrobił znów wielkie  po- 
stepy. Armia generała von Linsingen 
po wzięciu szturmem naczółka mostu 
przy Zurawnie, stanela na północnym 
brzesu Dniestru. W walkach przy Prze 
myślu od 1 czerwca wzięto do niewoli 
30 000 Rosyan. . 

Na południowym polu walki odbyły 
się drobne walki skuteczne dla naszych 
roisk nadóranicznych. Zdaje sie, że 
łosi z silniejszem: wojskami zbliżają 

się do Isonzo, . j 

CHOROBA KRÓLA GRECKIEGO, 
TBW. Ateny, 7 czerwca. Po 6- 

 peracyi dokonanej z dóbrym wynikiem, 
stan żdrowia króla greckiego jest po- 

. Rozmaitości. 
Z pobytu Rosyan w Tarnowie, W. 

arnowie, koło dworca, mieści się ra- 
finerya spirytusu i likierów Schwamen 
felda, . 2 

Do tej rafineryi przyszedł komen- 
dant rosyjski nakazat wylać wszystkie 
trunki z wyjątkiem wina. które złożono 
w magistracie, Rozkaz w mig wypeł- 
niono, całe hektolitry spirytusu wyle- 
wano do pobliskiej fosy. 

Po jakimś czasie przyiechal na spie- 

kozackiego na kontrolę, czy wylewanie 
spiryłusu odbywa się w porządku. 

_ Niszezono więc wspólnie z robatni- 
kami rafinery; wódkę, likier, aż w koń- 
cu natrafili na miód. 

Oficer zapytał:  Czto eto takoje? 
Miód — miód odpowiedział ktoś 

z otoczenia rafineryi, 
— Możno-li etim miedom upitsia 

Właśnie na miodzie najwięcej mo 
żna się upić. ; : 

— Śmiało bratey rozbiwat* — krzy- 
knął ataman groźnie — i wszystek miód 
taksamo, jak wódkę wylano do rowu. 

Śmierć wnuka poety polskiego Bohda- na Zalewskiego. Z Francyi nadeszła wia- 
domość, że dnia 9 marca bajł w walkach 
pod Perthes Maksym Zaleski, wnuz Do- 
ety Bohdana Zalewskiego. Urodzit sie w 
roku 1892:. wychowany był pod opieką 
stryja. Dyonizego Zalewskiego. Szkóły 
średmie i uniwersytet ukończył we Fran- 
cyi i właśnie „zdał. licencyat prawa. gdy 
wybuchła wojna. Zaciągnął sie w szere- 
gi armii francuskiej. jako choraży. Przed 
paru laty przebywał w Bielicy w powie- 
cie mohylewskim. poznajac kraj — Po- 
chowany został na; cmentarzu w Suippes. 

Kobiety kondukterkami tramwajowemi. 
Z 11.000 meżczyzn, stanowiacych perso- 
nat miejskich tranwajów w Wiednj 3 6.000 pozostało do służby woiskowaj, Po- 
nieważ w najbliższym czasie należy veze- 
kiwać dalszych powołań. zamyśla zarząd 
miasta. ustanawiać konduktorami takze ko 
biety, w. pierwszej fimii żony powołanych 
do wojska funkcyonaryszy tramwajowych. 
W Budapeszcie pełnią już od kilka mie- 
siecy kobiety służbe konduktorską. 

Gra w karty uprawnia do natvehmiaste |- 

| 

} 

_pensyi, ponieważ 
go zwolnił bez wypowiedzenia dla tego, że mimo. przestrogi, - uprawiał zawodowo 
gre w karty. Sąd kupiecki zawywokował, 
że pryncypal postąpił prawidłowo skoro 
pomocnik nie zastosował się. do przestrogi 
i. nie potrzebuje wypłacić pensyi za prze- 
pisany czas wypowiedzenia posady. 

Przyczynek do historyi nafty, Obecnie 
brak naftv i radość z odzyskanych. w Ga- 
licyi źródeł „nafty przypominają, iakiego 
to Światło używali nasi przodkowie do 
szóstego i siodmego dziesiecioleta zesz!e- 
go wielkm. Światła. świec łojowych i lamp 
olejnych. Te lampy znikały. zdy w Amery- 
ce odkryto w r. 1859 wielkie mnóstwo na- 
fty i zarazem wynaleziono Sposób czysz- 
czemia nafty surowej. * Dnia 12 siorpnia 
1859 r. chciano pad Titusville x Pensyl- 
wamii założyć studnię artezyjska: w głe- 
bokości 22 metrów odkryto źródło natty. 
które. podczas wieh tygodni: dostarcz::l9 
codziennie 3780 litrów. Ze wszystkich 
stron napływałi potem. ludzie przedsiębior 
czy: powstała febra naftowa. k:¢ra pod 
względem gorączkości można porównać z 
kalifornijską j amstralską febrą zlota W- 
krótce wzmosiła sie jedna wieża wiertniczą 
za, druga. Przykład Ameryki naśladowano 
w. Europie. ; 

Prawie równocześnie w Ameryce i w 
Galicyi rozpóczęto czyszczenie nafty, 
przez co zyskano Światło czystsze, które 
wyparło dawniejsze środki oświetlania: 
tylko gaz utrzyma sie obok światła na- 
ftowego a później przyłączyło sie jeszcze 
jako znaczny: konkurent świa:ło elskiry- 
czne. To szybkie rożpowszechnienie sie 
nafty mogłęby sprowodować do mniema- 
nia. jakoby przedtem nafty nie znano, ale 
to mniemanie jest mylne. Nafte znana już 
w czasach starodawnych w ulicy miasia 
Baku oddawann cześć jako _„ognin świete- 
mu“ kilku źróc.om naftv. które zapewne 
przypadkiem sie zapaliły. Tuż w pier- 
wszym wieku naszej ery palono tez w lam- 
pach olej ziemny z Agricentu pod nazwa 
„olej sycyliański W wiekach średnich i 
w starożytności nżwwano nafty ‘ako lekar 
sitar: 

Ostatnie wiadomości. 
?ZEPPFLIN NAD ANGITA, 

"TBW., Berlin, 8 czerwca. W no- 
CY z 6 na 7 bm. nasze statki napowie- 
trzne wykonały skuteczne ataki na za- 
kłady okrętowe w Wingston i Grimsby. 
Wrécity szczęśliwie, choć je gwaitownie 
ostrzeliwano. 

Zast. sztab uadmir.: Behncke. 

NIEMIECKIE LODZIE PODWODNE 
PRZY PORT SAID. 

- Haga, 8 czerwca. Holenderskie ga 
zety donosza, ze przy Port Said widzia- 
no niemieckie łodzie podwodne. 

Szanownym członkom i Rodakom 
donosimy niniejszem, iż 7 bm. pożegnał 
ten padół płaczu członek nasz - 

śp. Jan Mikołajczak. 

Pogrzeb odbędzie: się w czwartek, 
dnia 10 czerwęa o godz. 8 z rana z do- 
mu żałoby w Rotthausen, ul. Briesen- 
str. 63. O liczny udział w pogrzebie 
i o pobożne westchnienie za duszę Sp. 
Jana prosi 

| Tow. św. Augustyna w Rotthausen. 

Za druk i nakład: „Wiarus Polski“, 
Verlagsgesellschaft m. b. H., Bochun —- 
Odpowiedzialny za redakcyę w zastęp: 
stwie: Antoni Breiski w Bochum. 

(stare gazety) poleca 

weno zwolnienia. Tak orzekł sąd kupie- 
Wiarus Polski Bochum. 

‚kupieckiego pryn- 
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BANK HANDLO' 
KASA DEPOZYTOW 

BOCHUM 

POCZTOWE KONTO CZEKOWF 
Z WPŁATNIĄ W DORTM 
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ULICA STAHLWERKSTR. 

PŁACI OD OSZCZĘDNO. 
5, 4, Abp 

GODZINY BIUROWE: 
COBZIENNIE OD9 DO 12%, TOD 3[ 
F PO POŁ. W.NIEDZIELĘ OD tal 

Los Sur PD CRO) CHO CH GEN 

PORY YARO ONE 

Cofam ninieiszera z wielkiem ubolewa 
na restauratora Gdeezytia rzyconą 

w Sprawie Tomasza Kubiaka 
sprzeniewierzenia. 

i w spra 

St. 

Za poprzedniem nadesłanie 
mk., albo za zaliczke wysyłam fr 

proszek linowo-miodow 
z którego za pomocą cukru m 
15 do 16 funtów miodu zrobić, k 
zastąpi zupełnie miód pszezelr 
kosztuje gotowy 26 fen. funt. 

Dalej za nadesł. 1,65 mk. wy 
proszek jabłkowy aibo truska 
z którego można za pomocą 3 funtów 
około 10 funtów marmelady zrobić. Go: 
kosztuie funt 24 fen. Kta raz spróbuje 
stanie stałym odbiorcą. Zgł. pod adresem 

Szłapka, Westerholt/W., Industrie 

Zastępców się we wszystkich okolicach po 

PILL TT iy) 

Kaufmann'a — 
|) 

bialy 
" l BR 

tydzien 
e wielkie korzy- 

Sci i trwa do 

14 czerwca 

Eickel Westil. 

dai 

Polska usługa! 
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® OGRE SGM i Fate OSes a 

Adatnych rębaczy 
(Gesteinshauer) 

do kopalni żwiru siarezan 
(Schwefelkiesgrube) poszukuj 
Meggen. Dzienny zarobek 7 

Zgłoszenia do | 

Stahlschmidt 
kierownik 

Essen-Ruhr, ul. Ernasts 
euch 
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Otrzymalismy 
wielkie partye nieubranych 

o wiele niżej wartości. 

Tylko piękne jakości z taśmy i Vagal” czarne i kolor. najnowsze formy 

Partva L Partya IL Partya III. Partya IV. Partya V.. 
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las 195 2.75 3.90 4.75 
Kapelusze są przejrzyście na osobnych stołach wyłożone. 

RECKLINGHAUSEN. 
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urządzają zjednoczone tow. polskie W Oberhausen 

~~ Wielkie przedgtawienie ledtralne -: 
w niedzielę, dnia i3-go czerwca r. 

na wielkiej sali Domu katolickiego „Union“ przy kościele Najśw. Maryi Panny 

przy ulicy Nordstr. (przystanek kolejki Briicktor) z następującym programem: 

1. Śpiew; Polonez towarzyski (Koło śpiewu Lira.) 2. Przedstawienie 

< EJ v„. 

Piesn przerwana 
Obrazek dramatyczny w iednym akcie. 

Osoby: Teofil Wygrycz; Klara, iego córka; Pani Dutkiewiczowa, sąsiadka; 

Oskar; Bendedykt, kamerdyner 

3. Śpiew: Pod borem sosna (Koło śpiewu Lira) 4. Przedstawienie 

Tajemnica starego miasta 
Obrazek humorystyczny w jednym akcie. 

Osoby: Orłowski, mistrz piekarski. Kasia, iego żona. Basia, wychowanka. 

Józeiek. czeladnik. Walek, uczeń. Policyant- 

Bursztyny Kasi 
Obrazek ludowy w 3 aktach 

Osoby: Pan Zabielski, dziedzic. Pani Rozalia, jego żona. Pani Wiślicka, matka 

p. Rozalii. Kasia, jei wychowanka. Wojciech, gospodarz. Małgorzata, iego 

Żona. Janek. ich syn. Mateusz, gospodarz Agnieszka, jego żona. Basia, ich 

córka. Cyganka. Druzbowie i drużki. Lud wiejski 

Poczatek przedstawienia punktualnie o godz. 6-tei wieczorem bez względu na 

liczbę obecnych. Otwarcie kasy o godz. 5 po południu. 

ose miejsce rezerwowe 3mk., 1 miejsce 2 mk., 2 miejsce 
Ceny miejsc : (5. 3 m Siek 

#150 mk., 3 miejsce 1 mk. 4 mieisce 50 f. (ostatnie 
miejsce także krzesełka) 

Bilety nabyć można w następujących miejscach: 

Olejniczak ul. Ublandstr; Stępniewski, Briicktor ; Kubiak: Melighoffer; Gintrow- 

ska, Marciniak, Fssenerstr.; Rrepka, Stöckmannstr.; Bank Przemysłowców; 

Wosik, Friedrich-Karistr. ; Knicik, Gärtnerstr- ; Kuraszyk, Alstaderstr; Kowa- 

lewski, Schmidtstr. ; Wiśniewski, Grabenstr; Wyduba Oberhausenerstr. 

Podczas przedstawienia upraśza się nie palić. 

Dzieciom niżej lat 15 wstęp wzbroniony: 

ZARZĄD (307) 

Szczepań Wielgosz, prezes. . Józet Rzepka, skarbnik. Piytr Kotzur, sekretarz. 

SRG RGG RE BS IGS GS ONT 
r 

5. Śpiew: Wędrownik. 6: Piosenka majowa (Koło śpiewu Lira). 7. Przedstawienie | WA 

04*399099909999999 © 8999999999099 9999 990 = 

Biały tydzień 
o A O W, 

m 

Materye na ręczniki 20 , 
80 cm szerokie, grubotkana jakość 55, 42 R
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Materye na koszule podw. szerok. dla pościeli 98 t. 

Bielone bobry 75, 55, 30: 

Niebielone bobry ua AT 

Niebielony nesel ać waj OSL 9
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Niebielony nesel 154 cm. szeroki 85, 60 :. 

Adamaszki na pościel zjedw. połysk 160 cm szer. 95 f. 

Adamaszkina posciel merceryzo. ziel, jakość 1,95 145 

Piki w drobne wzory 75, 58: 

Materye na ręczniki biała jęczmionk. z brzeg. 45, 29 t. 

Materye na reczniki biały adamaszek 65, 45 i. 

Połpłótno na prześcieradła 160 cm szer. 195,146. 115 

Prosze zwracać uwagę na moje okna wystawne 

i hale wystawowe przy ulicy Wittenerstrasse 16. 

Ph. Aronheim, Gastrop 
nl. Wittenerstr. 16. Naprzeciw ewang. kościoła. 
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